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A /o  1298.

A d m i m ś t b a c y a  t y m c z a s o w a  c y w i l n a  
W olnego M iasta  Krakowa i  Jego Okręgu.

Z powodu że nabycie wyszczególnionych po
niżej gruntów pod budowę kolei żelaznej Rra- 
kowsko-Górno-Szląskiej potrzebnych, na drodze 
dobrowolnego porozumienia się osiągnionem być 
nie mogło, Administracya Tymczasowa Cywil
na w moc przywileju na budowę tejże kolei pod' 
dniem 1 Marca 1844 r. do Nr. 922 D. G. wy
danego , i odnośnie do Ustawy Sejmowej z dnia 
19 Grudnia 1821 r. o wywłaszczeniu na uży
tek publiczny, postanawiając zajęcie na użytek 
kolei rzeczonej gruntów pomiędzy M. Krakowem 
a wsią Krowodrzą leżących w  położeniu na szcze
gółowych planach oznaczonem, mianowicie zaś:

a) z gruntu przez Antoniego Kulę posiada
nego około 236  sążni kwadratowych, wiedeń
skich , tudzież

b) z gruntów do’ folwarku Szlag 'należących 
przez P. Piotra Fiorentyniego wieczyslego dzier
żawcę^ tegoż folwarku posiadanych, około 943 
takichze s ą ż n i , zarazem rozporządza ,  że gdy 
stosownie do artykułu 2go powołanej Ustawy 
wynagrodzenie za grunta zająć się mające, do
piero od oszacowania Sądowego zawisłem bę
dzie,  i gdy rozciągłość onych obecnie z dokła
dnością oznaczoną być nie może , a roboty o -  
kolo kolei żelaznej W  punktach o których mo
w a bezzwłocznie przedsięwzięte być muszą, 
przeto oddanie potrzebnych pod jej budowę 
gruntów równie zaraz ma nastąpić. Któreto po
stanowienie w ślad Arl. 4go Ustawy iiaraicnio- 
nej po trzykroć w  Dzienniku Rządowym i Ga
zecie Krajowej , Administracya zamieścić poleca.

Kraków d. 1 Kwietnia 1846 r.
Za Prezydującego 

K o p f f .
Sekretarz Jeneralny

J .  S ł o n in -s k i .
(3r.)  Nowakowski Sekr. Exped.

A ro. 5769.
DYREKCYA POLlCYl 

W olnego M iasta  Krukoica i  Jego Okręgu.
Widząc się być spowodowaną rozporządze

nie swoje z d. 7 b. m. N' 5131 o tyle zmie
nić iż nie o godzinie 9 lecz z uderzeniem go
dziny 10 wieczorem bramy wszystkich domów 
prywatnych tudzież sklepów szynków i t. p. 
miejsc publicznych w całym mieście Krakowie 
i jego Przedmieściach pod odpowiedzialnością 
właścicieli lub administratorów na klucz zamy
kane być naają, jak  niemniej iż nie po go go
dzinie 9 lećz lOtej wieczornej po ulicach bez 
światła w latarniach zamkniętego chodzie jest 
wzbrouiouem , D yrekcja  Policyi takową zmia
nę do publicznej podaje wiadomości.

Kraków d. 17 Kwietnia ,1846 r.
Z« Dyrektora Policyi

S m i d o w i c z .

Sckr. Dncilloicicz.

W iadom ości zagraniczne.

—  Petersburg  30 M arca. —
N. Cesarz Jmć dnia 16 marca o w pół po 

4 po południu wróci! do tutejszej stolicy z Mo
skwy w pożądaueni zdrowiu.

P. minister wojny oznajmił Rządzącemu Se
n a to w i , źe N. Pan raczył ro zkazać ,  podolice- 
cera Mińskiej komendy Inwalidów, Mateusza 
Krasnodębskiego, który w 1831 roku za p rze
stępstwo był zdegradowany z ju n k ra ,  z pozba
wieniem szlachectwa i odesłaniem do robót for- 
tecznych na lat p ięć ,  ze względu Da odznacza
jącą się gorliwością po takowem ukaraniu s łuż
bę i Wzorowe jego  postępow anie , uwolnić do 
dymissyi z rangą regeslratora kollegialoego.

~  B rnxella  2  'Kwietnia. —  
Powołanie Hr. de Thcux do steru rządu i 

okoliczność, źc z członków dotychczasowego 
gabinetu tylko liberalni członkowie wystąpili,
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jako  to: pp. Y andew eyer , H ilfschmidt i jenerał 
Dupont, a inni pozostali przy swych miejscach, 
nadaje nowemu zarządowi stanowczo katolicki 
charakter.

S łychać, źe p. Mereier wybiera się do Ha
gi dla zawiązania na nowo układów z pełno
mocnikami hollenderskieini.

— P aryż  3 K w ietn ia . —
Po m ow ie , w której pan Guizot onegdaj bro

nił traktatu handlowego z Bslgią, zapropono
w ane dodatki zostały bez głosowania usunięte. 
Gwałtowna opozycya, jaką ten traktat doznaje, 
zpowodowała Journal des D ebats  do w yrze
czenia : » Kiedy nasi fabrykanci juź  przy tej o- 
koliczności taki hałas wznoszą co będziemy mu
sieli s ły s z y ć , gdy i u nas .da się uczuć owe 
wielkie poruszenie ,  które wszystkie szlabany 
handlowe jedeu po drugim obali?«

Xiqżę Sasko-lioburg-Golha przybył do JYlar- 
sylii. ZtamtąJ uda się do Barcelony.

Do kassy oszczędności paryzkiej wpłynęło 
w ostatnim tygodniu 616,571 fr., a wypłacono 
z niej 917 ,552  fr.;  nowo zamówione wypłaty 
wynoszą 880 ,849  fr.

Ibrahim pasza oczekiwany jest w Paryżu 
między 10 i 15 b. m.; przed kilku dniami był 
w  Narbouie i ciągle z Yerncl przedsiębierze 
wycieczki w poblizkie okolice.

Żądania o bezpłatne przewozy do Algieryi, 
są eiągle bardzo liczne. Całe familie, sprze
dawszy swe posiadłości, przesiedlają się do Al
gieryi.

Tureccy sekretarze poselstwa, Halina E -  
fendi i Rhenzi E fe n d i , przybył, tu ze świtą po
sła , Solimana Paszy, który dopiero za kilka 
dni jest  oczekiwany.

P. Ducos, były deputowany w  radzie pię
ciuset,  umarł w tych dniach przeżywszy lat 88.

Apdelkader przedsięwziął stanowczy odwrót 
do Maroko Według ostatnich wiadomości znaj
dował się w południowej stronie prowiucyi O- 
r a n ,  w D ż e b e lA m u r ,  7i) mil od brzegów, gdzie 
z a j ą ł  stanowisko, oczekując na posiłki,  których 
zażądał od swego Kalify Bu Hainedi. Tych po
siłków potrzeLuje koniecznie, aby módz bez
piecznie przebyć linię Szollów, która jest s trze
żona przez trzy czy cziery kolumny .rancuz-  
kie. W  południowej strome spotkałby Emir 
wiernego dla francuzów Kalifę Lagnatn i nie

przyjaznego sobie M arabuta , Sidi Alimed T e -  
dzim. Tamtędy przeto Emir nie może przecho
dzić , i musi się przebić ku zachodowi.

—  Dnia  4  K w ietn ia . —
X iążę Aurnale spodziewany tu je s t  z Algie

ru na uroczystości lipcowe.
P. Gasparin użalał się dziś w izbie deputo

wanych na przymuszane przechodzenie dziew
czą t  protestanckich do kościoła katolickiego.

Bióra izby deputowanych roztrząsały o u e -  
gdaj projekt de prawa tyczący się przedłużenia 
przepisów względem bawiących we Fraucyi ob
cych wychodźców. , y

Zapewniają , źe gabinety londyński i p a -  
ryzki przesłały do Madrytu n o tę , w której pro

testują przeciwko rozporządzeniom przez no
wych ministrów poczynionym (?)

Paryzka gwardya narodowa składa się z 285 
kompauij, liczących razem 56,085 ludzi.

Dz. V A lgerie  zapew uia ,  że minister wojny 
zobowiązał się wydać rozkazy marszałkowi 3u- 
geand , aby nie przedsięwziął wy pi a wy dla pod
bicia Kabylii.

Małżonka jenerała N a r v a e z , z domu panna 
Ta.vcher, która od czasu zamęźcia swego nie o- 
puśeita P aryża ,  wyjechała teraz do Ma-drjńn.

— D nia  5 K w ietn ia . —
Przy końcu onegdajszego posiedzenia przy

ję ty  został projekt żądający 450,000 fr. na pen- 
sye wojskowych.

Projekt względem cen fabrycznych przyjęty 
został w izbic parów większością głosów 90 
przeciw 19.

Komissya rozslrząsająca żądany kredyt na 
budowę okrętów-, z red1 owala żądane 93 mili
ony fr.  na 73 miliony, zmniejszając liczbę o -  
k rę tów  na w arszta tach ,  a pragnąc pomnożyć 
gotowe liniowe okręty z 20 na 24.

Margrabina Loule ,  siosira Don Pedra , ocze
kiwana jest w Paryżu.

Nowy poseł turecki przybył do Paryża.
Nowiny z Algieryi brzmią pomyślnie. J e 

nerał Jusuf ciągle jest zcjęly ścigauiim Abdel- 
kadera.

Za przykładem kardynała de Belloy, p. de 
C heverus , arcybiskupa z Bordeaux i kilku iu -  
nyeb prałatów, ukazał się także niedawno a r 
cybiskup z Cambray w jednem świetneiu tow a
rzystwie , właśnie w chwili, gdy tańce na jb .r  
dziej były tżywione ■ stoły gier najliczniej ob
sadzone, dla zbierania jałmużny; poczęte zaraz 
się oddalił.

W edług G azet te de F ran ce, powszechne 
wybory mają jeszcze pr*.ed 15 lipca nastąpić. 
Izba deputowanych ma ukouczyć swe prace do 
dnia 28  m a ja ,  a izba parów’ do dnia 10 cz e r 
wca ; nazajutrz ma nastąpić zamknięcie zgro
madzenia i rozwiązanie izby deputowanych.

Na dzisiejszem posiedzeniu ztfy deputowa
nych przedłoźouo sprawozdauia z różnych p e -

w i -  . .  ,  . . .  ,W  izbie parów me zaszło na dzisiejszem po
siedzeniu nic ważnego.

Z Tulona piszą, źe okręty liniowe Jemap- 
p e s ,  In flex iM e  i A lg e r , które stoją przygo
towane Jo rozwinięcia ża g l i , wysłane zostaną 
z wojskiem do Algieryi, zkad przywiozą n a -  
pow rót dymissyonowanyck żołnierzy, którzy  swe 
lata wysłużyli.

—  Londyn  1 K w ie tn ia . —
Rozprawy parlamentowe wczorajszego w ie

czora są baz >nteresu. Izba niższa uie miata 
żadnego posiedzenia, z powodu ^niekompletnej 
liczby człouków izby; ni° przybyło ich nawet 
4 0 ,  która to liczba wymagana jest  prawem do 
stanowienia i głosowania. W izbie zaś w yż
szej krutkie tylko były rozprawy nad wnioskiem 
lorda G lanritarde, proponującym podanie do kró
lowej adresu o przyspieszenie budowy nowego
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parlamentu Ale wniosek ten cofnięty został, 
gdy p r z y r z e c z o n o , że właściwy Komitet p rzed
łoży wkrótce w tym względzie sprawozdanie. 
Na dzisiejszem południowem posiedzenia izby 
niższej pierwsze odczytanie bilu przeciw gwał
tom w lrlandyi do ju tra  odroczonem zostało.

Margrabia W orces te r ,  który, jak wiadomo, 
oświadczył się przeciw środkom p. Peel, w y -  
nnrzy ł przy rozprawach w izbie niższej żal, 
że  pierwszy minister w  tak ważnej kwestyi u 
legł krzykom ligi przeciw prawom zbożowym 
(A n l i - c  o r  n-1 a w - ł e a  g n e . )  Mówca dodał, że 
je s t  przekonany, iż po przejściu tych środków, 
co niezawodnie nas tąpi, rzeczona liga nie roz
wiąże s ię ,  i rozpocznie nową agitacyę bądź 
p rzeciw  przywilejom kościoła, bądź przeciw  
innym inslytucyom zasadniczym, które starać 
się będzie jedne po drugich znosić.

Ogłoszony dziś urzędowy o ostatniej bitwie 
z  Sykami pod Sobraon raport naczelnie dowo
dzącego sir Hugh-Gougb da jeneraluego Guber
n a to ra ,  i depesze ostatniego, nie dodają nic 
więcej do wiadomych ju ż  szczegółów. Przy 
końcu tylko raportu wspomina wódz naczelny 
o zaszczytnym udziale, jaki mial w bitwie xią- 
ź ę  W aldem ar pruski i towarzyszący m u  Hra
biowie Oriola i Groeben, k tórzy  walczyli w 
przednich sze regach , gdzie niebezpieczeństwo 
było największe. Podobneż pochwały zawiera 
rozkaz dzienny jeneraluego Gubernatora , który 
w ynnrzył najszczersze podziękowanie dla x i ę -  
cia i jego towarzyszy broni.

Wiadomości z Kantonu pod dniem 26  slycz. 
donoszą,  źe w ciągu ostatniego miesiąca, osta
tn ie  r a ty  traktatem Naukingskim ustanowionego 
wynagrodzenia władzom angielskim wypłacone 
zostały. Zarazem wydał proklamacyę cesarski 
Komisarz na mocy której bramy miasta Kanto
nu dla wszystkich cudzoziemców otworzone zo
stały. Proklamacya ta wzburzyła lud , i przez 
kilka dni obawiano się buntn. Ale obecność 2 
angielskich fregat i dwóch amerykańskich w o
jennych okrętów w W ham poa, przeszkodziła 
wybuchow i,  i lud uspokoił się.

Kościół z żelaza lanego wysłany został w  
tych dniach z Anglii do Jamajki. Ma około 40 
łokci długości a 14 szerokości ,  okna opatrzo
ne są szybami grubości 7 milimetrów; wieża 
opatrzona szkłami kolorowemi malowniczego e- 
feklu. Cała budowa kosztuje 25 ,000  fr.

Początek i  teraźn iejszy stan Syków. (Do
kończenie.)  T rzeba nieznać niezmiernych ź ró 
deł pomocniczych Anglii i cbaraktem  je j polity
k i ,  aby choć na chwilę sądzić m o ż n a ,  źe z 
powodu teraźniejszej wojny obawia się o u tra
tę  In d y j. Oprócz bogactwa w z ło c ie , m a te -  
ryałacb wojennych i utalentowanych ludziach, po
siada Anglia w  Indyacb, obok swoich europej
skich zo łm erzy ,  niemniej ja k  350,000 krajow e
go (indyjskiego) w ojska, Sypojów, którzy do
wodzeni przez ohcerów europejskich, są dobrze 
wyćwiczeni i po załogach rozdzieleni. Ale co 
się tyczy wierności tych Sypojów, jest ona w yż
szą nad wszelką o b a w ę , bo większa część te

go wojska dopiero przez teraźniejszy swój stan 
wyniesioną została nad sferę nizkiej kasty, i 
wszyscy, tak oficerowie ja k  prośc: żołnierze 
przejęci s ą ,  wiecznem uwielbieniem dla jenera
ła i rządu angielskiego, pod którym służą i s łu
żyli. Sypojowie bez wahania się walczyliby m ę
żnie przeciwko swym własnym rodakom , In -  
dyanom i Mahometanom, a tem bardziej p rz e 
ciwko znienawidzonym Sykom, któremi brzy
dzą się jako odszczepieńcami i heretykami. Ta 
nienawiść ku Sykom , którą szczególnićj pałają 
Afganie, podaje także Anglikom potężnego sprzy- 
miezreńca we wszystkich mieszkańcach Indyj a 
naw et w Pcndżabic, gdzie ludności nie nale
żą do stronnictwa Syków i które powitają zw y
cięzcę angielskiego jakc swego oswobodziciela. 
Sami Sykowie ułatwili Anglikom wojnę przez 
swoją dotychczasową politykę. Zasady: di w i - 
d e  e t  i m p e r a  nie znają pokolenia Wschodu 
równie jak  w Afryce.

Największą polityczną korzyścią dla Anglii 
byłoby to ,  że z Pendżabem zyskałyby Indye 
Wschodnie swoje najsilniejsze naturalne grani
ce: na wschód i północ olbrzymie góry  Hiroa- 
laja i Hindukusz, na zachód rzekę Indus. Iu -  
dye wschodnie graniczyłyby wówczas na połu
dnie i zachód z w odam i, a na wschód i pół
noc ze słabemi barbarzyńcami i upokorzonerai 
Chinami. W łaśnie żelazo i w ęg le ,  które sta
nowią główne bogactwo narodowe W . Bryta
nii , i które przyczyniły się do wzniesienia A n 
glii do teraźniejszej wysokości, znajdują się w 
Pendźabie w niewyczerpanej obfitości. Jakież 
to zatem widoki dla Anglików, którzy wszystko 
na złoto zamieniać umieją! W krótce  Indns o- 
kryty będzie parostatkami, wkrótce kraj upię
ciu rżek«  stanie się nową Anglią , gdzie w s z ę 
dzie powstają kopalnie, fabryki i tysiączne po
żyteczne zakłady; mieszkańcy Kaszmiru i Mul- 
tanu są ju ż  i tak sławni od dawna jako praco
wici ,  przemyślni i zręczni tkacze ;  A nglia  czer
pać tu i rozszerzać będzie nowe bogactwa, 
m iejsca, gdzie dotychczas dzicy wałęsali się 
wojownicy, staną się siedliskiem przemysłu, o- 
światy i dobrego mienia.

{M ag. f .  d. L ii. d. A usl.)
Z lrlandyi gromadzą się wiadomości o w zra

stającej nędzy. W braoslwie Galway wybuchły 
n iespokojnnści, ponieważ głodni ludzie chcieli 
zrabować okręt zbożem naładowany. Wkrótce 
jednak przywrócono spokojność. {Gaz. S zl.)

Rozm aitości.

HRABIA de MONTE CHRISTO 
4 .  Katahomby.

(Dokończenie.)

„Ac , tyśto kapitanie'1 — ozwał się przebudzo- 
n) ‘, „C zetm izes, ini spać nie dal. Miałem tak 
piękny sen. Snifo mi s ię ,  \ i  tańczyłem p,olke z 
hrabina  G .“  '
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„ H a ,  jeżeli się chcesz pospieszyć-'  — rzek ł  L u 
c y a n ,  patrząc na zegarek— „to możesz jeszcze sen 
urzeczywistnić;  jest teraz dopiero w p ó ł  do pier
wszej."

„A c h ,  tyżeśto mój L u c ja n ie ! "  zaw oła ł  A lb tr t  
z radością. — „O! czem ci się wywdzięczę mój w ier
ny przyjacielu!"

„Nie mnie dziękuj" — o d iz e k ł  Lucyan — „lecz 
naszemu łaskawem u sąsiadowi, hrabiemu de M on
te ęh r is to ."

„Co w id zę ,  hrab ia!"  zaw oła ł  A lb e r t ,  popra
wiając sobie nieco popsutą toaletę. „Ach jakżeś 
nad w yraz uprzejmy panie hrahio! Bądź przeko- 
nanvm , iż mię sobie na całe życie zobowiązałeś, 
najprzód pożyczeniem n«m powozu na karnawał,  
a pow tóre  wyratowaniem mię z tej łapk i ."

„S ignor Luigi" — ozwoł się młody, roztrzepa
ny francuz dalej — „m am ie  przed naszem odejściem 
dopełnić jeszcze jakiej formalności?"

„Ż adne j mój panie" - -  odrzek ł Vampa. „ T e 
raz proszę panów za sobą."

A lb e r t ,  Lucyan . hrabia udali się za bandytą,  
który ich p i  do otw oru jaskini w yprow adził .  W szy
scy rabusie rozstępowali się z pokorą  na ich w i
dok , i nizko im się kłaniali. Chciano się już r o 
zejść , gdy Lucyan jeszcze nieco się ociągał*.

„Czy E cce len za  możę jeszcze jaki ma sp raw u 
nek do nas?" — zapytał Yampa z uśmiechem.

„Przyznam s i ę " - - odpowiedział Lucyan — iż
bym rad wiedzieć, co za książkę pan przed chwi
lą właśnie czytałeś?"

„Cezara historyę wojny galickie'j“  — odrzekł 
Vampa.

„Przepraszam p a n a ,  żein go taką  drobnostką 
za trudn ił"  — a potem zbliżył się Lucyan do po
chodni bandyty  i rzekłszy „z a  pozwoleniem" za
palił sobie cygaro.

W  pó ł  godziny później urzeczywistnił A l b e r t  
istotnie sen swój przyjemny, tańcząc, n» ljalu u 
xięcia Bracciano Polkę z h rab iną  G.

Nazajutrz rano udali się nasi przyjaciele do h ra 
biego de Monte Christo , aby mu przyzwoicie za

Doniesienia
Wro. 1372.

TRYBUNAŁ 
IVolnego N iepodległego i  ściśle N eutralnego  

M iasta  K rakow a i  Jego Okręgu.
W skutek prośby przez sukcessorów uiegdy 

Józela CleitzmaiiH v. Krzanowskit go wniesionej 
o przyznanie im spadku po tymże pozostałego 
z Ys części połowy domu pod L. 82 w gminie 
X. lit A . w mieście Żydowskim położonego 
składającego s ię ,  Trybunał po wysłuchaniu wnio
sku Prokuratora w zyw a mogących mieć prawo 
do powyższego spadku, aby w zakresie trzech 
miesięcy z dowodami stósownemi do Trybunału 
zgłosili s ię ,  w przeciwnym bowiem razie w m ó 
wię będący spadek na rzecz zgłaszających się 
sukcessorów to jest:  Beniamina, Gabryela i Chay- 
raa Kalmaua Gleitzmanów, tudzież Chai z Gleitz- 

, manów Hirschfeldowej przyznanym zostanie.
Kraków d. 31 Marca 1846 roku.

Prezes T rybura łu  
M a je r .

(3r.) Sekr. Lasocki.

jego nocną przysługę podziękować. Odwiedziny 
te miały oraz przygotować bliskie pożegnanie się, 
gdyż Albert i Lucyan wybierali się już apowrót 
do Francyi. Jak sobie ła two wystawić można, zga
dano się przytem o P a ry ż u ,  a nasi młodzi f r a n -  
cuzi wynurzali hrabiemu ży w ą  chętkę obaczenia 
go tamże i przedstawienia gc swoim paryzkim zna
jomym.

„ I  ow szem " — rzek ł Monte Christo — „oczeki
wałem tych zaprosin, i z chęcią je p rzy jm u ję"

„ K ie d y j  wi ;c?"
„ 7,a trzy miesiące."
„Jeź l i  pan pozwolisz, tego samego dnia i o tój' 

same'j godzinie, jak d z i s i a j — rze k ł  Lucyan.
„D obrze  w ięc, za trzy miesiące, 21 m aja , o 

w  p ó ł  do 11 z rana ."
„Będziemy czekać na pana ze śniadaniem."
I  wszyscy trzej zapisali sobie w  pularesie: .„21 

maj- o w p ó ł  do i i  godzinie."
A hrabi) dopisał jeszcze „R ue  du H c ld e r , N. 

27“ — to jest dom i ulicę, gdzie A lbert w Paryżu 
iniał mieszkanie. ,

(Dalszy ciąg bistoryi tajemniczego hrabiego, na
stąpi późnie j ,  slioro ją angielskie dzienniki umie
szczą.j

PRZYJECHALI DO KRAKOWA.

O d  dnia 1 j  do dnia  1 8  K w ietn ia .

KontratiefF podporucznik kuryer ces. ros., G a
domska L u dw ika ,  Herold K a ro l ,  z Galieyi,- — 
Guex Joanna, Pachę Rozalia, Kausclunnnn Ludwik, 
O jrzanowska Justins oh., z Pruss.

T V y je c h a li z  K r a k o w a .

Szwcjkowski Pułkow nik  CfS. ros., Kontraticff 
kuryer ces. ros., Wodzińska Paulina, Milewski W a 
lenty ob.N do Polski,  — Pasch.l i  J«n pułkow nik  * 
c e s .  ros., Dembińska Teresa ob., do Galieyi;— Zie- 
liski Szymon z sy n e m , T hun  Ludwik maje Król.  
P ru sk i ,  Hcrrm ann Wilhelm,, Mochnacki Au tom 
oh., Pauli Ignacy. Nikolau Gcorgi,  rotulicki Ka
zimierz .btir: do P r u s s .   ■

Urzędowe.
N r o 1531.

TRYBUNAŁ 
W olnego N iepodległego i  ściśle Neutralnego  

M iasta  K rakow a i  Jego Okręgu.
W  skutek podania PP. Nikodema i Maryan- 

ny Łysakowskich małżonków w imieniu F ran 
ciszki Skotnickiej m atk i , tudzież synów je j W ła 
dysława i Felixa Skotnickich i córki Józefy z 

•Skotnickich Pędowskiej wniesionego, w p rzed 
miocie ogłoszenia c otwarciu się spadku pc F ra n 
ciszku Skotnickim z Yi części połowy domu 
pod L. 122 w gminie II. położonego, składa
jącego się — Trybunał po wysłuchaniu wniosku 
Prokuratora na zasadzie artykułu 12go ustawy 
Hypotecznej, w zywa wszystkich prawo do r z e 
czonego spadku mających x aby sie z lakowem 
w przeciągu 3ch miesięcy do Trybunału zgło
sili pod rygorem przyznania takowego na rzecz 
zgłaszających się wsporonionych w yżej matki, 
braci i siostry zmarłego.

Kraków dnia 7 Kwietnia 1846 r .
Sędzia Prezydujący 

B r z e z i ń s k i .
(Ir.) ' Sekretarz Lasocki.


